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Energia twórcza narodu 


gwarantuje realizację ambitnych zamierzeń budżetu na r. 1949 


Budżet na rok 1949, nad którym toczy- 

ła się dyskusja w Sejmie, jest budżetem 
twórczym, budżetem odpowiadającym za- 
daniom i potrzebom życiowym mas pra- 
cujących. Stwierdził to pos. Popiel otwie 
rając debatę budżetową. 
Szczególnie ważną cechą budżetu jest, 
mimo wielkich zadań jakie przed nami 
stoją w dziedzinie budownictwa, budżet 
nasz jest budżetem zrównoważonym, a 
uwaga jaką poświęcamy finansowej i gos 
podarczej działalności w każdej dziedzi- 
nie życia przyczyni się do tego, że ani je- 
den grosz z majątku publicznego nie zo- 
stanie zmarnotrawiony. 

Na podkreślenie zasługuje też troska w 
budżecie o poprawę bytu mas pracują- 
cych — o powiększenie wydatków na opie 
kę społeczną i zdrowie, na fundusz $0- 
cjalny i wczasy, nà kulturę i oświatę. 
Niewątpliwie podwyżki na te cele mają 
swoją wymowę. 

Pos: Rapaczyński poświęcając swoje 
przemówienie naszej polityce finansowej 
i charakterystyce zaplanowanych na rok 

949 inwestycji stwierdził, że nasze wy- 
datki bieżące wzrastają w 1949 roku do 
28 miliardów czyli o 11 procent, gdy 
ros. wydatków in inych wynosi. 


pa 


39 procent (ze 197 w r. ub. do 280 miliar- 
dów w rb.). Oznacza to, że czynimy poważ 
ny krok na drodze do wyrównania zaco- 
fania gospodarczego kraju. Co więcej, wy 
datki na inwestycje sa po raz pierwszy 
włączone do ogólnego budżetu. Jest to do 
wodem, iż nakłady inwestycyjne pokry- 
wamy z bieżących dochodów budżeto- 
wych, bez zadłużenia się na przyszło: 
Czeka nas niewątpliwie wielki wys 
wykonania zamierzeń budżetowych. 
on możliwy do osiągnięcia dzięki przepro 


W dnin wczorajszym toczyła się w dal- 
szym ciągu debata nad budżetem Państwa. 
Po wyczerpaniu listy mówców, wice- 
marszałek sejmu Barcikowski zamknął 
rozprawę i poddał pod głosowanie ustawę 


skarbową wraz z budżetem nadanym 
przez. komisje. 
| W. drugim i trzecim czytaniu ustawa 


została uchwalona. Po stwierdzeniu przez 
wicemarszałka Barcikowskiego tej jedno- 
myślnej decyzji Sejmu, przez dłuższą 
chwilę w całej sali rozlegały się gorące 
oklaski. 

Jednomyślnie uchwalono również zgło- 
szone przez komisję, rezolucje ão ustawży 


| Opłata pocztowa niszezonz ryczałtem, 


społecz- 
wyzwoliły 
y 


wadzonym w Polsce reformom 
nym i ekonomicznym, które 
twórczą energię narodu polskiego i da 
bodźca najszerszym masom pracu. 
do zdwojenia wysiłków w budowie Pc 
sprawiedliwości społecznej, Polski dają 
cej swój wkład w umacnianie dzieła po- 
koju i postępu ludzkości. 

Budżet został uchwalony 
jemy wszyscy do dzieła realizacji nowy 
ambitnych zadań jakie stawia on przed 
nami. 


Sejm uchwalił budżet jednogłośnie 


skarbowej i budżetu. 


Następne *posiedzenie Sejmu Ustawo- 
dawczego odbędzie się w dniu 31 bm. ol 
godz. 9-ej, z następującym porządkiem] 
dziennym: 

Sprawozdanie komisji planu gospodar- 
czego o rządowym projekcie ustawy o Na- 
rodowym Planie Gospodarczym na rok 


1949 — sprawozdawca generalny — po- 
seł ob. K. Rapaczyński. 
Odpowiedź ministra spraw zagranie 


nych na interpelacje posłów wszystkich 
klubów poselskich w sprawie umowy re- 
jatriacyjnej z- Francją. 


Na bazie 8 punktów Mao-Tse-Tunga 


oprą się rokowania pokojowe między Wolnymi 
Chinami a Kuomintangiem 


Zgodnie z doniesieniami 
nów, stacjonujących w pobl 
do oddziałów demokratycznych 

W ub, tygodniu wybuchł także bunt 
stacjonujących w Kiankinie na południe 
kuomintangowskich uciekło w góry. 


napływając 


Radio Chin Wyzwolonych podało do 
mości, że na czele delegacji Wol 
nych Chin, która pertraktować będzie z 
Kuomintangiem, stanie generał Czu-En- 
Lei, zastępca sekretarza generalnego 
Partii Komunistycznej. 

Radiostacja doniosła uprzednio, że 
zgodńie z postanowieniem Centralnego 
Komitetu Chińskiej Partii Komunistycz- 
nej, pertraktacje pokojowe z „rządem“ 
kuomintangowskim rozpoczną się w 
dniu 1 kwietnia, w Pekinie. Miasto to 
jest obecnie siedzibą wszystkich poli- 
tycznych i wojskowych władz oraz u- 
rzędów Chin Demokratycznych 

Delęgacja chińskich władz demokra- 
tycznych prowadzić będzie rozmowy z 
przedstawicielami kuomintangowskimi 
na podstawie 8 warunków pokojowych, 
opracowanych przez Mao-Tse-Tunga 


Spracowanych przez _Mao-Tse-Tunga 
z z 
Szpiedzy amerykańscy 
zasądzeni przez sąd ČSR 
Sąd Państwowy w Pradze ogłosił wy- 
rok w procesie przeciwko dwóm 'żołnie- 
rzom amerykańskiej armii okupacyjnej w 
Niemczech A. Hunterowi-Jonesowi i C. 
Hillowi, oskarżonym o nielegalne przekro- 
czenie granicy czechosłowackiej w grud- 
niu ub. roku w zamiarze zorganizowania 
torium Republiki sieci szpiegow- 


Hunter-Jones skazany został na karę 10 
lat, a Clarence Hill na 12 lat ciężkiego 
więzienia 


tego miasta zbuntowali się. 


ymi z Nankinu, żołnierze kilku garnizo- 
Wielu z nich uciekło 


w dwóch pułkach kuo: 
od Nankinu. 


intangowskich, 
Kilka batalionów żołnierzy 


Warunki te zostały zatwierdzone przez 
Komitet Ceatrainy Komunistycznej Partii 
Chin w jdgo dmgiej sesji. W czasie tej 
sesji przyjęto także propozycję odnoś- 
nie utworzenia demokratycznego rządu 
koalicyjnego, który składałby się z 
przedstawicieli wszystkich partii i ugru 
powań demokrstycznych oraz organiza 
cji ludowych. 

Delegacja Chin Demokratycznych, do 


spadek produkcji 


Najlepszym dowodem poważnego 
zbliżającego się kryzysu w USA są ostat- 
nie dane, -dotyczace produkcji węgla 
i energii elektrycznej. Pródukcja węgla od 
1 stycznia do 12 marca spadła o 23 milio- 
ny fon w porównaniu z tym samym okre- 
sem ub. roku. W końcu marca produkcja 
energii elektrycznej spadła o 21 milionów 
kilowatów. Przeładunek towarów na po- 
ciągach zmniejszył się także w tym sa- 
mym okresie o około 87.100 wagonów. Kil- 
ka największych zakładów  samochodo- 
wych, jak: Kaiser, Frazer i Hudson donio- 
sło o ograniczeniu swojej produkcji. 

Zgodnie z doniesieniami Federalnego 


wodzona przez generała Czu-En-Lei skła 
dać się będzie z 5 członków. Są nimi: 
generał Lin-Piao, dowódca Armii Ludo- 
wej w Mandżurii, Lin-Po-Tchou, guber- 
nator prowincji: Kansu, Nighsia i Shensi 
na terenach wyzwolonych, generał 
Yeh-Czien-Ying, szef sztabu generalnego 
Armii Demokratycznej i dowódca Pe- 
kinu, oraz — Li-Wei-Han. 

Do Nankinu przybędzie niedługo de- 
legacja chińskiej Izby Przemysłowej, 
aby wezwać rząd kuomintangowski da 
przedsięwzięcia kroków, mających na 
celu podjęcie stosunków handlowych 
pomiędzy Szanghajem i terenami wy- 
zwolonymi 


Młodzi budowniczowie 


29 marca w stolicy ZSRR — w Moskwie 
otwarty został XI Zjazd -Wszechzwiązkowe- 
go Leninowskiego Komunistycznego Związ- 
ku Młodzieży. Delegaci i delegatki na zjazd 
— przedstawiciele młodzieży republik, kra- 
jów i obwodów wielkiego Związku Radziec= 
kiego reprezentują potężny 9-milionowy le= 
gion młodych budowniczych komunizmu 
w ZSRR. 

Socjalizm w ZSRR hojnie otwiera przed 
młodzieżą radziecką coraz to nowe skarbnice. 
Dla młodzieńców i dziewcząt radzieckich 
stworzono wszelkie możliwości, by zostali 
ludźmi, jakich jeszcze nie było na świecie. 
Uratowani zostali oni od bezowocnych docie 
kań i poszukiwań celu i sensu życia, które 
trapiły wiele pokoleń młodzieży w przesz- 
w warunkach ustroju burżua= 

i Stalin wskazali młodzieży 
zakończyć rozpoczętą przes 
ojców budowę nowego społeczeństwa. Mą- 
drzy nauczyciele pokazali młodzieży, jaką 
drogą powinna ona kroczyć do komunizmu, 
jsk pracować, czego uczyć się. Sprawa komu 
nizmu jest dla milionów. komsomolców i kom 
somołek źródłem natchnienia do ofiarnej 
pracy. W imię zwycięstwa komunizmu żyją 
oni, pracują i walczą. 

Surową próbą walorów duchowych 1 fizycz 
nych młodzieży radzieckiej, jej czołowego 
oddziału — Komsomołu — była wojna, Mlo- 
dzież radziecka, Komsomoł, godnie wytrzy- 
mały tę próbę. Heroiczne zachowanie się ra- 
dzieckich chłopców i dziewcząt podczas mi- 
nionej wojny można słusznie uważać za tri- 
umf bolszewickich zasad wychowania, triumf 
partii, która wychowała pokolenie bohate- 
rów, ludzi nie znających lęku w walce z wro 
giem. 

Również w latach powojennych 
somołu pelne jest wiełkich czynów patrio- 
tycznych. Związek Młodzieży godnie spełnia 
nakaz Lenina — być grupą szturmową, któ- 
ra w każdej sprawie przejawia swe poczyna 
nie. swą inicjatywę. Dzielną pracą Komso- 
mol pomaga partii w osiąganiu coraz to no- 
wych sukcesów w przemyśle, rolnictwie, bu- 
downictwie kulturalnym. Z jego środowiska 
ziwych bohaterów pię- 
twórcza i polityczna 
v — to dobitny dowód wzrostu jej 


młodzie: 
świadomości komunistycznej, jej kultury. 
Obecnie. w warunkach stopniowego przej- 
ścia od socjalizmu do komunizmu, rola Kom 
somołu, jako pomocnika partii w dziele wy- 


chowania dorastającego pokolenia, nabiera 
coraz większej wagi. Wielki nakaz Lenina 
dla komsomolców — być „pierwszymi budo- 
wniczymi społeczeństwa  komunistycznege 

śród milionów budowniczych, którymi po" 
młody człowiek, każda 
młoda dziewczyna” — jest wiernie wypeł- 
niany przez młodzież ZSRR. 

Pod sztandarem Lenina - Stalina walczył 1 
zwycieżał Komsomoł, Pod tym sztandarem 
osiągnie on nowe, jeszcze większe sukcesy. 


Nominacja 
marsz, Sokołowskiego 


Rada Ministrów ZSRR mianowała mar- 
szałka Związku Radzieckiego — Sokołow 
skiego, pierwszym zastępcą ministra sił 
zbrojnych, ZSĘR, zwalniając go z obo- 
wiązku dowódcy radzieckich wojsk oku- 
pacyjnych w Niemczech i szefa radziec- 


kiej administracji wojskowej w Niem- 
czech. 
Rada Ministrów ZSRR mianowała ge- 


nerała armii Czujkowa, dowódcą grupy 
radzieckich wojsk okupacyjnych w. Niem 
czech i szefem radzieckiej administracji 
wojskowej w Niemczech. 


Ddczyty amb. Winiewicza 


dla słuchaczy amerykańskich 
Ambasador R.P. w Waszyngtonie Józef 
Winiewicz udał się na kilkudniowy pobyt 
do Chicago, gdzie na zebraniu przedsta- 
wicieli kościoła metodystów i innych koś- 
ciołów protestanckich, wygłosił odczyt o 


sytuacji kościoła w Polsce. Ambasador 
Winiewi wygłosił także przed 600 
cielami chicagowskich związ- 


zawodowych referat o działalności 
iązków zawodowych w Polsce. 
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USA w kleszczach kryzysu 


wzrost bezrobocia, odpływ kapita- 


łów — świadczą o nieuchronnej klęsce gospodarczej 


aniżeli w tym samym czasie roku poprzed-! wojennym, w czasie wojny i po wojnie, 


niego. 
Koncern General Electric zwolnił od 
początku br. około 4.000 robotnikó 


okręgu przemysłowym, Detroit, liczba b 
robotnych wzrosła o 45.000 od grudnia 
(wynosiła wtedy 36.000). 
Delegacja, reprezentująca 
(Kongres Przemysłowych Zw. Zawodo- 
wych) z San Francisco przybyła ostatnio 
do burmistrza, prosząc go o zwiększenie 
zasiłków dla bezrobotnych.  Oświadczyli 
oni, że bezrobocie wzrosło w sposób za- 
straszający we wszystkich przemysłach, 
gdzie działają ich związki zawodowe. 


radę CIO 


Biura Rezerw, sprzedaż w drugim tygod- 
iniu marca wynosiła o 8 procent mniej, 


Kapitały szwajcarskie, eksportowane do 
Stanów Zjednoczonych w okresia n==4. 


wracają obecnie do kraju. Spowodowane 
to zostało obawą właścicieli, przed grożą- 
cym nieuchronnie Stanom Zjednoczonym 
kryzysem gospodarczym. Wśród szwajcar- 
skich kół bankowych, joce zadowolo= 
nych z takiego obrotu rzeczy, krążą wie- 
ści, że to samo dzieje się z kapitałami 
francuskimi, brytyjski skandynawski- 
mi. 

Bankierzy szwajcarscy utrzymują po- 
nadto, że odbywa się teraz również gwał- 
towna ucieczka z USA kapitałów amery- 
kańskich, które płyną różnymi drogami 
do Szwajcarii. Panika ta spowodowana jest 
brakiem zaufania do polityki gospodarczej 
Stanów Ziednoczonych i do dolara. 
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| Pracująca młodzież 


musi znać swe praw 


af 


Kontrola społeczna ujawniła nadużycia w przedsiębierstwach prywatnych. 
Akcja uświadamiająca obejmie szerokie rzesze młotecianych rokotników 


Niejednokrotnie poruszano na łamach 
prasy sprawę niewłaściwego traktowania 
pracowników, zwłaszcza młodocianych, 
przez pracodawców prywatnych. Bywały 
wypadki skandalicznego wyzysku zatrud- 
nionego personelu, zdarzało się często, iż 
właściciele prywatnych przedsiębiorstw 
zmuszali robotników do pracy ponad za- 
gwarantowane 8 godzin dziennie, omijali 
obowiązujące go świadczenia socjalne itp. 

O ile obrona naszych robotników przed 
wyzyskiem ze strony prywatnych właści- 
cieli znajdywała poważne ułatwienie w 
uświadomieniu klasowym i społecznym, o 
tyle na odcinki owym napotyka- 
ła na poważne trudno: 

"Trzeba stwierdzić, że dotychczas tak 
Związki Zawodowe, jak i organizacje mło 
dzieżowe nie potrafiły otocz i 
w sektorze prywatnym mło: 
ściwą opieką. Obecnie dopiero przystąpio- 
mo do sprawy tej z całą energią i konsek- 
wencją. 

Związek Młodzieży Polskiej przy współ 
działaniu Związków Zawodowych objął 
akcją kontrolną wszystkie prywatne za- 
kłady i przedsiębiorstwa, badając warun- 
ki, w jakich odbywa się praca. Młodzież 
zatrudniona w sektorze prywatnym jest 
uświadomiona przez „Trójki Kontrolne“ 
jeśli chodzi o przysługujące jej prawa. 

Młodzież powinna wiedzieć, że obowią- 
zuje 8-godzinny dzień pracy, że młodocia 
ni do lat 18-tu mają pracować tylko 5 go- 


e bezpłatna prakty- 
ka powinna trwać półtora roku i że nie 
może przekraczać dwóch lat. 

Młodzież musi znać swoje prawa urlo- 
RET ubezpieczeń społecznych, wczasów, 
higleny i bezpieczeństwa pracy, oraz 
umieć z tych praw korzystać. 

Niezależnie od tego prowadzi się maso- 
wą akcję uświadamiającą politycznie mło- 
dzież z sektoru prywatnego. 

Na terenie Łodzi przy dzielnicach ZMP 
zostały utworzone Koła FRzemieślnicze dla 


OGŁOSZENIE 

Zakład Oczyszczania Miasta w 
trudni natychmiast: 

1 referenta planowani 
1 kalkulatora technicznego. 

Oferty w z życiorysem należy składać: 
Zakład Oczyszczania Miasta — Oddział Per- 
sonalny — Łódź, ul. Łagiewnicka 63. 

Łódź, dnia 29 marca 1949 roku. 

Zakład Oczyszczania Miasta 
w Łodzi 


Łodzi za- 


Codzienna nowelka „Expressu“ 


Zaufanie 


Panu Makaremu doręczono w biu 
list, którego treść byla piorunująca. 
Szanowny panie — pisał nieznajo- 
my nadawca — podczas 
ślęczy w biurze nad bilansami, i po 
prostu zabija s.ę pracą, pańska mał- 
żonka, Bronisława, rewanżuje mu się 
czarną niewdzięcznością. 
ski przyjaciel śpieszę poinformować 
go o sprawie, 
całe miasto, a o której dotychczas 
pan nie wie: oto pańska żona ma ko- 


ze 


chanka, z którym spotyka się dwa 
razy na tydzień w malutkim hoteliku 
„Goplana“. I dziś' również przyjdzie 


tam koło szóstej. Jeśli mi pan nie 
wierzy, może się pan sam przekonać 
o tym. 
Pański życzliwy przyjaciel". 
Pan Makary uczuł, że na czoło wy- 
stąpiły mu krople potu, a zaraz potem 
uczuł w sobie gniew i pasję Otella. 

_ —Ha, niewdzięczna! — zgrzytnął zę 
bami — i ktoby to przypuszczał! Teraz 
rozumiem, dlaczego od pewnego czasu 
stała się dla mnie czulsza niż dawniej! 
No, ale już ja się z nią rozprawię! 

. Pracował do p'atej, zamiast więc iść 
do domu, udał się prosto do hotelu 
„Goplana”. Tu usiadł w westibulu, za- 
słonił twarz gazetą i z posępną miną 
czekał na dalszy bieg wydarzeń, 

Traf chciał, że tego samego południa 
również i pani Bronisława otrzymała 


kiedy pan. 


Jako pań- | 


o której głośno mówij 


młodzieży zatrudnionej w sektorze pry- 
watnyrn. Do obecnej chwili zgłosiło się 
już 300 osób pomimo, iż akcja nie przy- 
brała jeszcze na sile. 

Dopiero z dniem 1-go kwietnia rus: 
na miasto zwiększone „Trójki Kontrolne", 
które obejmą swym działaniem wszystkie 
zakłady sektora prywatnego. 

Na terenie całego kraju działa w obe- 
cnej chwili kilka tysięcy brygad. W Ło- 
dzi jest ich 70. Każda z nich składa się 
z 6 czy 8 mło wców wybranych spo- 
y robotniczej, rzemieślniczej 

5; Spośród młodzieży uświado- 
mionej klasowo, znającej ustawy i prze- 
pisy, oraz cieszącej się ogólnym zaufa- 
niem. 

„W okresie stycznia, lutego i marca prze 
prowadzono kontrolę w większości łódz- 
kich przedsiębiorstw prywatnych. Ujaw- 
pracodawców | 


Z obrad MRN 


a 


zostały przekazane do Inspektoratu Pracy 
oraz do kompetencji Związków Zawod 
i Izby Rzemieślniczej. Niejednokrotnie pra 
codawcy zmuszali zatrudnioną w ich zakła 
dach młodzież do fałszywych zeznań 
i oświadczeń. 

Aby więc uzbroić młodzież pracującą 
przeciwko wyzyskowi prywatnych praćo- 
dawców zorganizowano masową akcję 
kontroli warunków ich pracy i możemy 
być pewni, że w najbliższym czasie spra- 
wa ta ulegnie dużej poprawie. 

Z każdym dniem wżrasta prężność ak- 
cji w terenie spowodowana coraz silniej- 
szym rozrostem „Trójek Kontrolnych" 
i coraz wyższym poziomem uświadomie- 
nia klasowego młodzieży, garnącej się do 
dzielnicowych Kół Rzemieślniczych ZMP. 
Podjęta przez państwo walka z wyzy 
skiem musi skończyć się całkowitym 
triumfem sprawiedliwości snołecznej. 


Cale społeczeństwo Łodzi 


solidaryzuje się ze s 


tanowiskiem Rządu 


w sprawie Kościoła 


ym aplauzie ogółu 
ych wszystkie bez 
wyjatku stronnictwa polityczne, Miejska 
Rada Narodowa w Łodzi przyjęła wczoraj 
rezolucję, solidaryzującą się całkowicie z 
oświadczeniem rządowym w sprawie sto- 
sunku Państwa do Kościoła. Projekt rezo- 
lucji zgłosił przedstawiciel Stronnictwa De 

mokratycznego, prokurator Jackiewicz. 
Przed głosowaniem poszczególne kluby 
złożyły swoje deklaracje w tej sprawie 
solidaryzując się ze stanowiskiem rządu. 
Gdy przewodniczący MRN, Andrzejak 
zwrócił się do radnych ze stereotypowym 
pytaniem: „Kto jest za rezolucją?“ — roz- 
legły się na sali manifestacyjne, długo 
niemilknące ki. Rezolucja została 
j przy jednym wstrzymującym 


yjęta 
Był nim radny ksiądz Patynowsk 


(Kuria Biskupia). 

W rezolucji stwierdza się, że społeczeń- 
stwo Łodzi w licznych zgromadzeniach da- 
ło już wyraz pełnej solidarności z oświad- 
czeniem rządu w sprawie uregulowania 
stosunków z Kościołem. Stwierdzono dalej, 
że część kleru udziela poparcia siłom wi- 
chrzycielskim, miast współpracować z bu- 
downiczymi nowego Jutra. 

W zakończeniu rezolucja stwierdza: 

„Biorąc pod uwagę antypolskie stano- 
wisko Watykanu w okresie okupacji i po 
wyzwoleniu w stosunku do naszych ziem 
zachodnich, mając jeszcze świeżo w pa- 
mięci antynarodowe stanowisko części kle 
rj w okresie okupacyjnym, wszystkie klu- 
by radnych MRN, reprezentujące całość 
społeczeństwa łódzkiego wyrażają pełną 
solidarność z oświadczeniem rządu R. P. 


WAGEOEOCEGEW MY EFOWO O LEPEP FOTA AERITEENEEE MESEN IITE PETER OTACZA 


(WARCIE CYRK Nr 2  OWARCIE 


PIĄTEK 
1 


Wielkie widowisko atrakcji 
Codz'ennie o godz. 1915 — 


o godz. 15-15 i 19-15 — nied 


kwietnia 


fatalny w treści list, który brzmiał na- 


zęsna, łatwowierna kobieto! 
powiada że cię kocha, a ty 
mu wierzysz, biedna istoto! Jesteś 
pewna, że mąż twój przychodzi z biu 
ra tak późno dlatego, że odrabia do- 
datkowe godziny! Tak jednak nie 
jest! Ten faryzeusz spędza popołud- 
nia z pewną milą stenotypistką ze 
swojego biura, I dziś również mię- 
dzy szóstą a siódmą spotka się z nią 

w kawiarni „Sim“. Idź tam, nie- 

szczęsna ofiaro nikczemnych  skłon- 

ności swojego męża, a przekonasz się, 
że prawdę i tylko szczerą prawdę na- 
pisała ci Twoja przyjaciółka". 

Pod panią Bronisławą 
nogi. 

—A więc to tak! — pomyślała — 
dlatego przychodzi teraz tak późno do 
domu i udaje zmęczonego! No, ale już 
ja pokażę jemu i jego pannicy, co to są 
zakazane amory! 

Już o piątej udała 
kazała sobie podać kawę. która była 
tak rna, jak postanowienia, które 
powzięła w swojej posępnej teraz dus 
Szy." 


załamały sę 


się do „Simu“ i 


zbieg okoliczności był jeszcze 
jszy, że dzień przed tym daleka 
ynka pani Bronisławy, która miesz 
kając razem z krewnymi pomagała im 
w gosrodarstwie, otrzymała również 


Łódź, Plac Niepodległości (Leonarda) 


enia o eodr. 12-00, 1515 i 19-15 


PIĄTEK 
krajowych i zagranicznych 


soboty 2 przedstawienia 1 ” 
le i święta 3 przedsta- | kwietnia 


anon 


n 


który napełni! boleścią jej nie- 


młode już wprawdzie, niemniej złak- 
nione miłości serce. 

„Szanowna pani — ostrzegała ją 

jakaś życzliwa znajoma — Po tylu 


latach daremnego oczekiwania na 

„męża, znalazła pani kogoś, kto poła- 

komił się na resztę jej wdzięków. 

Pan Dyzio podaje się za narzeczone- 

go pani, trajluje jej o małżeństwie, 

ale niech mu pani nie wierzy, bo to 
jest cygan i łobuz i chodzi mu wy- 
łącznie o to, ażeby wyłudzić od pani 
tych parę złotych  pierścioneczków, 
jakie pozostały jej z dawnych lep- 
szych czasów. Pan Dyzio jest człowie 
kiem żonatym, co jednak staran- 
nie przed panią ukrywa. Niech pani 
jutro o godzinie szóstej zaczeka 
przed domem numer pięć przy ulicy 

Kolonialnej, a zobaczy pani swojego 

gagatka, spieszącego z wizytą do swo 

jej legalnej magnifiki, z którą po to, 
żeby mieć dwa mieszkania, wziął po- 
zorną separację”. 

Nieszczęsna panna Pelagia omal nie 
zemdlała, i kto wie, coby się z nią stało, 
gdyby nie buteleczka. z kroplami wale- 
rianowymi, która dopomogła jej prze- 
brnąć przez najgorsze chwile. Jednak- 
że, zionąc słusznym gniwem w stosun- 
ku do tego, który oszukał ją tak ha- 
iebnie. nazajutrz włożywszy do sa- 
kiewki flaszkę z kwasem siarkowym, 
już o godzinte wpół do szóstej patrolo- 
wała w pobliżu fatalnej kamienicy. 

Aliści ten, na którego głowę spaść 
miały gromy jej gniewu, nie zjawił się 
wcale. Po dwóch godzinach. daremne- 
go oczekiwania panna Pelazta udała się 


ZAKOCHANA LENA: To że RAA Pani 
studiuje na Uniwersylecie nie jest przeszkodą 
by zawarł on z Panią związek małżeński. W 
obecnej rzeczywisłości małżeństwo inteligenta 
z robot fabryczną nie jest 
i zdarza się częściej 
ma więć sensu rozpa 
prawę, która z pe- 
Was obojga jak naj 


Pa: y 
z góry przesądz: 
ją może przybrać 
lepszy obrót. 


BRE 
ZROZPACZONA Z RUDY PABIANICKIEJ: 
pszę udać sę w fej sprawia do 
ziała Opieki Spolecznej (Referat do Walki 
mi Społecznymi). Tam będzie mogła. Pa 


bliższych informacji. 
EPOK 
CYRULSKA: Serdecznie Pani współczujemy 


się Jej sy- 


z powodu bestia'skiego zachowani 


Jest to tym bardziej karygodne że syn 
jako słudent wyższej uczelni powinien 
È sobie sprawę z połworności swego pos 

la wobec wlasnej matki. To że Pam 


tawia się pożyciu jego z kobietą, wo- 
bec której ma Pani zastrzeżenia natury moral- 
nej, nie upoważnia ga do podniesienia ręki na 
matkę. Radzimy sprawę te przekazać Sądowi, 
oraz interweniować u władz szkolnych uczelni, 
do której syn Pani wraz z ową znajomą uczęsz 
czają. 


Trzy hotelew Łodzi 


zostały upaństwowione 


W ostatnim numerze „Monitora Polskiego“ 
ukazało się zarządzenie na mocy którego trzy 
największe hotele łódzkie, którymi zarządzał od 
zakończenia wojny samorząd m. Łodzi zostały 
upaństwowione, Są to: „Grand Hotel", hotel 
„Savoy“ i hotel „Poloni , 

Miasto faktycznie nie było dotąd  właścicie- 
lem hoteli miejskich. Budynki te zostały w swo 
im czasie przekazane Zarządowi Miejskiemu 
przez OUL na zasadach i warunkach podobnych 
do tych, które towarzyszyły przekazaniu gmi- 
nie miejskiej domów poniemieckich i opuszcza 
nych. 

Sytuacja prawna więc: z formalnego punktu 
widzenia wymagała unormowania i obecnie wy 
maganiu temu stało sę zadość. Właścicielem 
hoteli stała się państwo, które, prawdopodobnie 
odpowiednim aktem przekaże je albo w dzierżą 
wę. albo też na własność Łodzi. (c) 
"= 

JAMES WHITEHEAD 
w Filharmonii 
ym koncercie symfonicznym 
L kwietnia br. godz. 


tyjski, wiolonczelistą JAMES WHITEHEAD, 
który wykona z tow. orkiestry koncert wio+ 
lonczelowy Elgara, kompozytora angielskiego, 
wielkiego przyjaciela Polski, autora znanej 
olonii”*. Na program koncertu złożą się po 
tym, Webera uwertura do op, Euryamta 
oraz — po raz pierwszy w Łodzi — wspania 
ła I Symfonia współczesnego kompozytora 
czeskiego Bohuslava Martinu. Orkiestrą dy- 
ryguje BOHDAN WODICZKO, kapelmistrz 
Filharmonii Bałtyckiej. Bilety od zł, 60— 
sprzedaje kasa Filharmonii (Narutowicza 20) 
w godz. 10 — 13, w czwartki i piątki ponad 
to od 16 do 19- 


|do dozorcy i tu dowiedziała się, że w 
kamienicy tej nie mieszka żadna pani 
Marciszewska. 

— A zatem ktoś zakpił ze mnie! — 
uradowana, z lekkim sercem wracała 
do domu. 

Również i pani Bronisława siedząc w 
„Simiś* nie doczekała się męża. 

O godzinie ósmej wypiła jeszcze jed< 
ną kawę j zrozumiawszy, wreszcie, że 
ktoś zrobił jej głupi kawał, poszła do 
domu. 

W bramie spotkała swojego męża. 

— Gdzie byłeś? — uśmiechnęła się 
do niego czule, a pan Makary, który 
równiez na próżno czekał przez dwie 
godziny w westibulu hotelu „Goplana”, 
wziął ją serdecznym ruchem pod ramię 
i pomyślał, 

— Cóż za głupiec ze mnie, że uwierzy 
łem, że żona moja spotyka się z innym! 
Tylko kto i w jakim celu spłatał mi te+ 
go psikusa? 

Ale odpowiedź na to pytanie miał 
dostać już za parę chwil, bo kiedy we~ 
szli na górę, zastali mieszkanie splą* 
drowane i okradzione przez sprytnych 
rzezimieszków, którzy poprzednio w 
podstępny sposób wywabili gospodarzy 
z domu. 

Łupem złodziejaszków padło: zimo- 
wy płaszcz, trzy suknie pani Bropisła= 
wy, futro, odświętny garnitur į ślub- 
ne jeszcze lakierki pana Makarego oraz 
szkatułeczka z pierścionkami i nowa pi= 
kowaną kołdrą panny Pelagii: a to wszy 
stko stało się dlatego, że ludzie, którzy, 
się kochali, nie mieli od siebie zaufą* 
nia... 


* dniach 1 i 2 kwietnia 


EXPRESS ILUSTR 


PRZYGODY WICKA i WACKA 


M 


WICPK: — Coś taki smutny, hę? 

WACEK: — Bo się fotel rozlatuje! 
Na czym będziesz siedział? 

WICEK: — Głupstwo! 
do tapicera, to naprawi! 


Zaniesiemy 


WACEK; — Dalej już nie mogę!... 

WICEK: — Tylko bez romansów! 

WACEK: — Kiedy już nie mogę! 

WICEK: — Aby pod tamtą ścianę, to 
sobie odpaczniemy! 


WOŻNY: — Panowie! Nie wolno sia- 
dać przed urzędem! 
WACEK: — Przecie tutaj ulica! 
WOŻNY: — Wszystko jedno — nie 
wolno, bo powiem kierowni 


BIUROKRACKI: — Panowie! Co ro 
bicie? Toż to skandal europejski! Nie 
wolno, nie wolno! 

WACEK: — A gdzie pan ma taki pa- 
ragraf, że nie wolno,’ co? 


Apel do rezerwistów 


Na komisje przychodzić 

punktualnie 

Wydział Wojskowy Zarządu Miejskiego 
w Łodzi zwraca się z apelem do rezerwis 
tów, wezwanych na komisje rejestracyjne 
w związku z przeprowadzaną ewidencją 
rezerw wojskowych, aby trzymali się ści- 
śle godzin wyznaczonych w doręczanych 
im wezwaniach. 

Praktyka ostatnich kilku dni wykazała, 
że frekwencja na komisjach jest w godzi 
nach porannych słaba, a dopiero od godz. 
10 do południa wszyscy rezerwiści zgła- 
szają się masowo naraz, stwarzając 
wskutek tego zator w lokalach rejestra- 
cyjnych 1 utrudniając tym samym prace 
samych komisji. 


Bez legitymacji lZ 


każdy kupi 1 kg. mięsa 


W zw pa z postępującą poprawą w 
zaopatrzeniu w mięso | wyroby mięsne 
naszego miasta władze zarządz'ły, aby 
w dniu dzisiejszym tj. 31 marca oraz w 
sprzedaż mięsa 
OAK się bez okazywania ESKYPIA: 
cj Zw. Zawodowych. 

Każdy kupujący będzie mógł nabyć 
w dowolnym sklepie 1 kilogram mięsa 
Wyjaśnienie 
W związku notatką o bonach na po- 
marańcze wyjaśniamy że do sekcji Zasił- 
ków Rodzinnych Ubezpieczalni Społecz- 
nej przy ul, Wólczańskiej 225 mają się 
zgłaszać tylko ci pracownicy którzy pobie 
rają swe zasiłki na dzieci do lat 16-tu bez 

pośrednio w Ubezpieczalni. 

Reszta pracowników uprawnionych do 
kupna pomarańczy w cenie 580 zł. za kg. 
otrzyma swe bony przez Rady Zakładowe, 
które złożą odpowiednie listy osób w po- 
szczególnych Związkach branżowych. 


1.000 sztuk bydła 


zakontraktowano w Wiel- 
kiej Łodzi 

Przed paroma dniami pisaliśmy o postępach 
akcji pH“ na terenie.. Wielkiej Łodzi, Obecnie 
okazuje się, że kontraktacja bydła i trzody w na 
szym mieście przybiera na sile. 

Poza gromadą Retkinia, która mimo dotych 
czasowego odmiennego charakteru swej gospo 
darki przechodzi na produkcje hodowlaną — za 
bowiązania w dziedzinie zwiększenia produkcji 


biorą na siebie kolejno wszystkie gromady 
wlejskie w Łodzi, 
Dotąd  zakontraktowano już. około 1.000 


sztuk bydła 1 trzody, wyprzedzając powlat lódz 
kl. Akcja nadal trwa. W niedzielę poświęcone 
jej będą dwa zgromadzenia gromad >, ŻĘ 
nach | na Sikawie. 


Rokotnicy - -dyrektorami 


Nowe awanse w przemyśle 
włókienniczym 

W przemyśle włókienniczym znów kil- 
ku robotników zostało uniętych na 
wysokie stanowiska administracyjne. 

W okresie miesięcy: lutego i marca no- 
minacje na kierownicze stanowiska otrzy- 
malo 12 robotników produkcyjnych. 
Spośród nich 5 zostało mianowanych dy- 
rektorami naczelnymi. Są to: Józef Bi- 
zoń w PZPL nr. 6, Wacław Major w 
PZPH w Żarach, Józef Gasiński w PSSJ 
nr. 4, Wacław Zięcin w PZEW nr, 29 w 
Tomaszowie Maz. i Jan Redlich w PZPW 
nr. 32 w Ozorkowie. (w) 


Jadą gęsi i indyki 


świateczne przygotowania 


w sklepach państwowych i spółdzielczych. - Zwięk* 
szomy apetyt łodzian będzie całkowicie zaspokojony 


Jeszcze t o dwa tygodnie dzielą nas 
od Świąt Wielkanocnych. Łodzianie my- 
lą już poważnie o poczynieniu odpowied- 
nich zakupów. 

Wiedzą o tym nasi główni dystr: 
rzy, tj. PSS, PCH, Społem i PDT, którzy 
również ze swej strony czynią gorączko- 
we przygotowania, by zaopatrzyć miasto 
na okres przedświąteczny w wystarcza- 
jace ilości wszelkich towarów. 

Najwięcej powodów do rad 


ci dostar- 


czy naszym paniom wiadomość, że będą 
mogły piec ciasta z pięknej, bielutkiej, 
jak śnieg mąki 50-procentowej, której 


ponad 2 tysiące ton zmagnazynowano już 
w PSS i PCH. Placówki te przygotowały 
również ponad 150 ton tłuszczu roślinnego, 
najbardziej nadającego się do wypieku, 


ponadto spore ilości wanilii, cukru wani- 
liowego itp. przyprawek. 

Wiadomo, dy nie spożywamy tak 
jak w czasie Wielkiej- 
tarano się o odpowiednie 
transporty. Łódź zostanie dosłownie 
ajami, bo zarówno PSS 
na rynek w -tygodniu prz 
m 5 milionów sztuk! Tradycy 
ne pisanki pojawią się więc obficie na na- 
szych stołach. 

Nie zabraknie równie 
do Łodzi nadeszło już na $ 
ton „karpia, lesz, 
Jak wielka j , Wys 
dzieć, że owych 160 ton ryb wystarc 

malnie dla naszego miasta prawi 
tygodnie. Tak samo mniej więcej w: 


e 
dużych ilości ja 


nocy. Toteż p 


jak 


ryb. ponieważ 
vięta około 160 
spndacza 


Rybak złowił... areszt 


diepowołani 


„POMocnicy” 


skazani przez Sąd Starościński za opilstwo 


Józef Wypych (Plac Zwy wa 10) po 
wypiciu większej ilości wódki odczuwa 
nieprzepartą chęć do.. pracy. Widocznie 


jednak Sąd Starościński inaczej to rozu- 
mie, skoro go już £ razy ukarał. Również 
ostatnio Józio nie miał szczęścia. 

Jechał właśnie tramwajem i gdy kon- 
duktor poprosił go o wykupienie biletu — 
odmówił. Że jednak lubi „pracować", 
cheiał darmową podróż jakoś odrobić. Za- 
ofiarował więc konduktorowi swą „po- 
moc* w inkasowaniu pieniędzy. Lecz, 
o dziwo, spotkał się z odmową. Tak go to 
wzburzyło, że poturbował w tramwaju na- 
wet kilku pasażerów. 

Rezultat? Tym razem już dwa tygodnie 
aresztu. 


Te same mniej więcej upodobania po- 
siadał niejaki Kazimierz Rybak (Kiliń- 
skiego 87). Kilka dni temu przyglądał się 
na dworcu Łódź-Kaliska pracy urzędni- 
ków pocztowych, zatrudnionych przy prze- 
kazach pocztowych. 

krokiem podszedł do urzęd- 
ników, pragnąc wyręczyć ich w żmudnej 
pracy. Propozycję Rybaka odrzucono. Roz- 
wścieczony  „niewdzięcznością"  urzędni- 
ków, pijak pobił ich dotkliwie. Dopiero 
milicjant go uspokoił, Przygoda ta: zakoń- 
czyła się dla Rybaka 7 dniami aresztu. 

Obydwaj panowie przekonali się, że naj- 
lepiej jest pracować we własnym zawo- 
dzie, a przy tym — w ogóle nie pić wód- 
ki. (ks). 


Bezdomny student 


stał się włóczęgą 


a w niezamieszkałym lokalu kury niosą jaja 


Czy to możliwe, by student medycyny 
Uniwersytetu Łódzkiego płacił kary za 
włóczęgostwo? A jednak tak. Spotkało to 
słuchacza I roku wydziału lekarskiego na 
UŁ niejakiego Stanisława Orczewskiego. 


A wszystko dlatego, że nie może się za 
meldować. Po prostu nie ma g « Za- 
mieszkał kątem w maleńkiej klitce u 


swych dwóch kolegów, lecz mając nadzie- 
ję na otrzymanie j 
koju sublokatorskiego, 
się. 

Dozorca, spełniając swój obowiązek. do 
niósł o tym władzy. W rezultacie akade- 
mik zapłacił 600 złotych grzywny. Po pew 
nym czasie znów go „nakryto“ w miesz- 


zameldował 


nie 


kaniu kolegów — i znów go czeka rozpra 
wa w Sądzie Starościńskim. I choć nig- 
dy włóczęgą nie był — będzie z litery 
prawa odpowiadał za „włóczęgostwo”. 
Od pierwszego dnia pobytu w Łodzi 


począł szukać mieszkania aż je wreszcie 
wczoraj znalazł. Mieści się ono przy ul. 
Więckowskiego 4, na parterze w poprzecz 
nej oficynie. 

Zainteresował się tym pokoikiem. Zbli 
żywszy więc do okna, ujrzał we- 
wnątrz mieszkania wszystko, oprócz lu- 
dzi. Był tam węgiel, żelastwa, rupiecie 
wszelkiego rodzaju, ba — nawet kury, z 
których jedna, wylatując przez okno, 
omal mu oka nie wybiła. 

Z dobrego mieszkania zrobiono komór 
kę i skład wegla. Gdy więc zwrócił się 


+40 tysięcy butelek 


da sytuacja, jeśli chodzi o śledzie. Będzie 
ich pod dostatkiem.* 

Drugim artykułem, który cieszyć się bę- 
dzie tak szalonym powodzeniem, jest drób. 
Już w tej chwili zmagazynowano w łódz- 
EE chłodniach ponad 35 ton gęsi, indy- 
ków, kaczek i kur. Ale to nie wszystko, bo 
już za kilka dni nadejdzie nowy transport. 
Dodać należy, że cena jest odpowiednia 
niska, bowiem za kilogram gęsi będzia- 
my płacili tylko 375 złotych, czyli mniej 
niż za wędliny. 

Pomyślano te 
długo rozprowadzi 


o napojach. Już nieza= 
się do sklepów ponad 
świetnego, krajowego 
wina gwocowepo. Dla smakoszów nato: 
miast przygotowano około 9 tysięcy bułe 
lek wyborowego wina gronowcgo z Jugo- 
sławii, 

Równi. zieci będą miąły wiele powo- 
dów do radości, W najbliższych dniach na- 


| ruchomości Miej 


dejdzie do Łodzi transport pomarańczy 
i grapelruitów, które będą do nabycia w 
sklepach PSS i w PDT. Będą to prawdzi- 
we „slodkie“ święta, bowiem przygotowa- 
ny na okres przedświąteczny zapas słody= 
czy wynosi okało 80 ton, 

a święta uzupełnia się też zwykle gar- 
derobe. Będziemy mogli to uczynić w Do- 
mu Wiókienniczym CT, który przygotował 
piękne wełenki, jedwabie, kapelusze mę- 
skie tzw. „sombrero“, patentki oraz wszel 
kiego rodzaju dodatki krawieckie. 

O jednym tylko artykule zapomniano, 
zresztą zupełnie celowo — o wódce. Na 
okres świąteczny nie sprowadza się bo- 
wiem żadnych „specjalnych“ transportów 
RY. PMS. 

1 słusznie. Nikomu „ło ze szkodą nie wyj 
(k) 


1.560 domów czeka na remont 
Jak zostana zużyte dotacie z Funfi- 
szu Gospodarki M eszkaniowej ? 
Lokalny Komitet dla rozdziału dota- 
cji z Funduszu Gospodarki Mieszkanio- 
wej ustalił swój plan finansowy i robo- 

czy na pierwsze półrocze. 

Biorąc pod uwagę pozostający do dys- 
pozycji 200 milionowy fundusz oraz 
czące na uzyskanie dodatkowych 150 milio 
nów zł. z funduszu centralnego — Komi- 
tet w planie swym przewidział przepro- 
wadzenie kapitalnych remontów w 1.560 
domach łódzkich. 

Są tu zaplanowane m. in. takie roboty, 
jak instalacje elektryczne, naprawy urzą- 
dzeń wodociągowo-kanalizacyjnych, ro- 
monty studzień, dachów, ustępów itd. 

Z ogólnych kredytów dla Zarządu Nie- 
kich przyznano około 


dzi 


po informacje do dszorczyni, ta nie umia | 180 milonów zł. — jedna trzecia tej sumy 


ła mu d dnej odpowiedzi, 
— Z pańskiego starania nic nie będzie, 
bo komitet domowy też do tego należy! 
W ten sposób marnuje się porządne lo- 
kale mieszkalne, podez: 


[ei 
gdy student pła j sumie 200 wnióżków o dotacje. Wnioski 


jak tylko: | już została wpłacona. 


Jeśli idzie o sektor prywatnych właści- 
nieruchom „ to wniósł on dotąd w 


ci kary za „wł łóczęgostwo”, bo nie ma się | bedą w tych dniach zbadane i zakwalifi- 
[e 


gdzie zameldować. 


kowane 


+ 
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Interpelacje w MRN 


W OBRONIE CHŁOPOW 


mieszkających ma terenie Wielkiej Łodzi wystąpili 
radni miejscy. — Puste wille będą zagęszczone 


Wczorajsze plenarne zebranie Miejskiej 
Rady Narodowej zostało zwołane, celem 
powzięcia uchwał fcwmalnych w spra- 
wach „pożyczkowych i innych, przesądzo- 
nych już w zasadzie przez Zarząd Miejski. 
Jednak punkt ciężkości obrad przesunął 
się w ostatulej chwili na zagadnienia in- 
nej nautry, które poruszone zostały w in- 
terpelacjach, 

Pierwszą interpelacię iósł w imieniu 
klubu PZPR radny Dud: który sta- 
nął w obronie interesów 4.000 chłopów 
gromad wiejskich, inkorporowanych w 
swoim czasie do granic miasta. Wskazał 
on, że chłopom tym dzieje 
na tle niewłaściwego interpretowania prze 
pisów podatkowych. 

Niesłusznie ściąga się od nich równo- 
cześnie i podatek gruntowy i podatek od 
nieruchomości i podatek lokalowy. W gro- 
madach żyją przeważnie chłopi małorolni, 
zajmujący mieszkania we własnych bu- 
dynkach. Nie ma żadnej podstawy do 
traktowania ich jako właścicieli nierucho- 
mości, a jednocześnie jako lokatorów. 
Fakt opłacania podatku gruntowego — wi- 
nien ich zwolnić od wszelkich innych ob- 
ciążeń fiskalnych. 

Radny Dudziński domagał się zbadania 
tej niezwykłej sprawy i wydania odpo- 
wiednich zarządzeń, tym bardziej, że nie- 
właściwa praktyka stosowana jest wzglę- 
jątku chłopów za- 


mieszkałych w Łodz 
Prezydent Stawiński, który. zabrał głos 


; że AA po- 


kladnego zbadania sprawy i na przyszłym 
posiedzeniu plenum MRN zakomunikuje 
0 wyniku ddchodzenia. 

Jeśli — oświadczył prezydent — fakty 
podane w interpelacji potwierdzą się, 
a okaże się, że mają one miejsce na sku- 
tek jakiejś złośliwości, to winni ponio: 
to odpowiednie konsekwencje. © 

Wpłynęła następnie druga interpelacja 
tym razem małorolnego chłopa, radnego 
przytoc: dwa skandalicz- 
no fak dy to szpitale łódzkie odmó- 
wily przyjęcia na operację dziecka chłop- 
jednej chorej tylko dlatego, że 


ZDROJOWISKO INOWROCŁAW 
Kąpiele solankowe. borowinowe, 
kwasowęglowe 


ZMICTWO - INHALATORIUŚA 
leczy: reumatyzm, artretyzm, ischias, 
choroby kobiece, serca, nerwowe, gó 

nych dróg oddechowych 

Bezpłatne prospekty wysyła Zarząd 
Zdrojowiska. R 

Senca, 

ję 


CENTRALA TEKSTYLNA 


prowadzi wyprzedaż konfekcji w wy 
branym asortymencie po cenach zni 
żonych! 
Sprzedaż odbywa się: 
W SKLEPIE DETALICZNYM N. 20 
przy ul. Kilińskiego 135 


i W SKLEPIE DETALICZNYM Nr 9 
przy ul. Kościelnej nr. 6 


Ubrania męskie 

Ubrania chłopięce 

Spodnie męskie 

Płaszcze męskie wiosenne 

Płaszcze damskie wiosenne 

Sukienki damskie, wełniane | kre- 
tonowe, różnokolorowe i w na 
lepszym gatunku! 

Ubrania cajgowe 

Ubrania robocze 

Spodnie robocze 

Kombinezony robocze 

Kostiumy damskie wełniane 

Spódniczki damskie 

Wiatrówki wełniane, w dobrym ga 
tunku! 

Bielizna: 
Koszule damskie 
Kalesony długie i krótkie. 


Lee 


528-k 


WARSZTATY SAMOCHODOWE Nr 2 
Łódź, ul. Matejki 14 

zatrudnią natychmiast wykwalif.: 

1) TOKARZY 

2) LAKIERNIKÓW SAMOCHODO- 

WYCH. 

Zgłoszenia wraz z podaniem i 
sem przyjmuje Wydz. Pers, Łódź 


rodziny nie były w stanie z y zapła- 
cić za 10-dniowy pobyt na kuracji 

I w tej sprawie zabrał głos. prez. Sta- 
wiński, obiecując przeprowadzić szczegóło 
we dochodzenie w obydwu oburzają: 
wypadkach, poruszonych w interpelacj 

Poza porządkiem obrad rozpatrywana 
była również rezolucja, przedłożona przez 
klub Str. Demokratycznego w sprawie 
stosunku Państwa do Kościoła. (piszemy o 
niej oddzielnie, na innym miejscu). 

Nacz. Wysznacki doniósł o powołaniu 
komisji dla racjonalnego rozmieszczenia w 
Łodzi ośrodków zdrowia i zakładów lecz- 
niczych, komisji dla likwidacji placówek 
MKOS-u oraz powołaniu ławników do ko 
misji obywatelskich przy dwu nowych 
urzędach skarbowych. Na czele komisji 
przy Urzędzie Skarbowym nr 10 stanął ra- 
Radkiewicz, na czele komisji przy 
Urzędzie nr 11 — r. Turek. 

Dalej radni dowiedzieli się, że prezy- 
dium MRN zwróciło uwagę władz miej- 
skich na fakty nieodpowiedniego zagęszcze 
nia will podmiejskich. W  wielopokojo- 
wych domkach mieszkają po 2 — 3 osoby. 
pea tę zaimi ię Wydział Kwaterun- 

kowy. 


aję się do winy! Nie 
pieniędzy. Skra- 


— Nie. Nie przy 
przywłaszczyłem sobie 
dziono mi je... 

Jak oklepany refren piosenki, padają 
często te słowa w salach Rake gdzie 
oskarżeni usiłują tym wybiegiem zrzucić 
z siebie winę. Oto przykład. 

Sąd Doraźny. Na ławie oskarżonych — 
Ryszard Idziak, kierownik sklepu PSS nr. 
253 w Łodzi: Dopuścił się nadużyć drog: 
przywłaszczenia sobie towarów i sum pie 
niężnych w wysokości 1.500.000 złotych. 
Oskarżony przyznaje się jedynie „do 
200.000 złotych i jednocześnie wyjaśnia, 
że 500.000 zł. „skradziono“ mu w Warsza- 
wie. I czuje się „niewinny“, Nie zameldo 
wał o skradzeniu mu tej kwoty, gdyż cho 
dziło mu o „opinię“... Tak się tłumaczy 


OGŁOSZENIA DROBNE 
LEKARZE KREDENS kuchenny 
nowy, sprzedam, Na 
Dr BILIŃSKI — cho-| wrot 54 m. 4 9 
roby serca — wzuowit| DO SPRZEDANI 
ziemne kable te 


czne, 


. ż | Zgłoszeni: tel. 140-02 
Kupno - Sprzedaż 143 
MEBLE wszelkiego ro| MOTOCYKL „Ardio” 


je stolar- | sprzedam 
3, | Ja 


stan 


EXPRESS LUSTR 


Nieuczciwy kierownik sklepu 


skazany przez Sąd Doraźny na 7 lat więzienia 


Rada Narodowa postanowiła przyjąć do 
domości rezygnację prof, Żukowskiego 
ze stanowiska przewodniczącego Komisji 
Społecznej w Łodzi i, na wniosek PZPR 
desygnowała na jego miejsce r. Kazimier- 
czaka Wincentego. 

Po zatwierdzeniu szkicowego planu 
inwestycyjnego na r. 1950, zamykającego 
się kwotą 2 miliardów 54 milionów zł. 
MRN uchwaliła zaciągnąć pożyczkę na wy 
kończenie szkoły karolewskiej w wysoko- 
ści 60 milionów złotych. Następnie za- 
twierdziła wnioski odnośne przekazania 
szeregu gospodarstw poniemieckich: w Ję 
drzejowie — dyrekcji PKP na rozbudowę 
w Rogach — RTPD na ośrodki ko- 
lonijne, w Rudzi — na rozbudowę Pań- 
stwowej Farbiarni i Wykończalni itp. 

Na zakończenie obrad MRN zatwierdzi- 
ła wniosek w sprawie konwersji pożyczek 
zaciągniętych w Banku Komunalnym, po: 
stanowiła odstąpić Centrali Handlowej 
Materiałów Budowlanych plac na Polesiu 
Widzewskim pod magazyny i zatwierdz 
ła plan likwidacji trzech kuchen ludo- 
wych od 1 kwietnia. Podopiecznym wyda- 
ny będzie częściowo suchy prowiant. 

(stę). 


przed Sądem. 

W toku rozprawy ustalono, że Idziak 
przyznał się do winy przed dyrekcją PSS, 
z którą prowadził nawet pertraktacje, wy 
rażając chęć pokrycia strat w wysokości 
1.000.000 złotych. W międzyczasie wycho- 
dzi na jaw, że Idziak posiadał dwa samo 
chody! Dał je później PSS-owi na zabez- 
pieczenie strat. Ponadto dał pianino, 2 
maszyny do pisania i liczenia, 2 futra i 
nawet miał złożyć zażyrowane weksle. 

Prokurator Romaniuk, popierając oskar 
żenie z ramienia Komisji Specjalnej, za- 
żądał przykładnej i odstraszającej kary 
dla oskarżonego. 

Sąd skazał Idziaka na 7 lat więzienia, z 
pozbawieniem praw na 5 lat oraz 150.000 


Scena i ekran 


Pies ogrodnika 
w Teatrze Wojska Polskiego 


Lope de Vega — faktyczny twórca narodowe 
go teatru hiszpańskiego — lubił wśród błyzko 
tliwych częsta alegorii, wesołych niedopowiedzeń 
i miłosnych intryg przemycać śmiałe idee, któ- 
re w tym okresie (a jest to komec XVI I począ 
tek XVII wieku) w skostniałej tradycjonaliz= 
mem Hiszpanii, uchodzić mogły za nieledwie 
rewolucyjne. 

Jego 5-aktowa komedia „Pies Ogrodnika" po 
siada również swój głębszy sens, który z roz- 
wichrzenią barwnej akcji wyłuskać potraii na 
wet mniej uważny widz, z 

Hrabina neapoftańska Diana kocha slę skry 
cie w swoim sekretarzu Teodorze, a dramat jej 
polega na tym, że wybrany jej pochodzi z gml 
nu, Hrabina jest pełna rozterki, bo widzi, że 
Teodor romansuje z jedną z dam jej dworu, 
Marcelą. Sama nie mogąc się zdecydować na 
poślubienie Teodora, cierpi męki na myśl, że mo 
że ga utracić na rzecz innej. Słowem jest, jak 
pies ogrodnika, który sam wprawdzie nie je 
owoców ale też nie pozwoli ruszyć ich innym. 

Ostatecznie Diana poślubia Teodora: I właśnie 
zrozumienie tej prawdy, że osobiste walory 
człowieka trzeba stawiać wyżej, aniżeli jego 
pochodzenie jest — jak na tamte czasy — bar 
dzo bojowe i śmiałe, 

Ale demokracja słynnego hiszpańskiego pisas 
rza polega nie tylko na tym, że wyprzedzając 
swój czas, mówi o rzeczach, które dzis'aj rozu 
mie każdy z nas, jako prawdy Jasne i bczsprze 
czne, 

Lope de Vega rezygnuje z zaszczytnego sta 
nowiska pisarza wyższych sfer, Chce spopula« 
ryzować sztukę teatralną, usiłuje on pisać dla 
wszystkich. 

Czy sztuka 'jego | dziś trafi do szerokich 
mas? „Pies ogrodnika”, chociaż o trzysta lat 
starszy do „Rozbitego dzbana“ z całą pewno- 
ścią będzie bliższy widzowi 'aniżeli tamta kome 
dia Kleista, której wystawienie zbudziło z róż- 
nych względów sprzeciwy publiczności, nie zaw 
sze znajdującej w Teatrze Wojska Polskiego 
to, czego Szuka..., 

Reżyser Józef Wyszomirski potraktował ko- 
medie kolorowo 1 wklowiskowo, ale barwne 
wstawki, zręczne gierki i wesołe balety nie za 


ciążyły na sztuce aż tak, ażeby * przygłuszyć 
jej akcenty społeczne. 
Reżyserskie wysiłki Józefa  Wyszomirskiego 


rymowały się plęknię z malarską fantazją Otto 
„na Axera, który dla „Psa ogrodnik" skompo* 
|nowat stylowe 1 pomysłowe dekoracje, 

W rolach ważniejszych oglądaliśmy Jadwigę 
Marso. jako D'anę, Janinę Marisównę  (Marce- 
lç) Hugona Krzyskiego (Teodora), Kazimierza + 
Dejmka (pełny ekspresf, dobrze zarysowany 
Tristan) oraz Marka Wojciechowskiego, który 
stworzył kapitalny typ skretyniałego hrabiego 


zł. grzywny. (0) 


ARTYSTYCZNA 
cownia haftć 
nowych H. Krepsman, 
Fóhiocna | Przyj 
muje s na 
1-go Mnja, 1904 


POMOO domowa z go 
towaniem natychmiast 
potrzebna,  Dowborczy 
ków 3 m 151 
POMOC domowa p 
trzebna Warunki dobro 
Sienkiewicza 37 m, 9. 
180 
POTRZEBNA zdolna 
panienka do podnosi 
nia oczek. Piotrkowsi 
100 (Sklep). Ji 
EKSPEDIENTKA zdol 
na do Hurtowni Galan 


pra- 


PODRĘCZNIKI nauka 
kroju męskiego i dam: 
w 


o do nabycia 


INĘŁA HTT sie 


terier, Zwrócić 


ZA 
czka 


za wynagrodzeniem. 
Wasilewski, 


Grabowa 
1609 


MECHANICZNA 
iwórnia Mebli 
czak, Łódź, Sienkiew 
cza 68 sklep Stalina 
22. Poleca meble wszel 
kiego rodzaju. Stoły 
rozsuwane od 14.000 zł. 
Stoliki radiowe od 
455k 
Z ul. 
telefon 
towary 


zloto, Sre 
bro, kamionie, kupno - 
sprzedaż, „Umega' 
Piotrkow. 
DZIURKARKĘ bidr 
znianą, zakupi Spół- 
dzielnia Inwalidów Wo 
jennych. , Piotr- 
kowska 51 front HE p. 
516 
SZPARAGI w dobrym 
gatunku każdą il 
będziemy  zakupywać 
tel. 110-16. 179 
SZPULARKĘ mechani 
komplotuą na 10 
ion i 100 szpul 
stożkowych sprzedam 
pilnie, Częstochowa, Ja 
rska 3 m. 1. Tel. 
1913g| 
MASZYNY  saneczko- 
we 6x100 em 7x50 zm- 
pełnie nowe i 12 
sprzedam pilnie, Czę: 
stochowa, Jasnogó 
43, m, 1. Tel. 11-2; 


Piotrkowska 
193.48 poleca 


galanteryjno-włókienni 
cze po 


cenach hurto- 


Gwoździński 
ka 20, tel. 


kanapy 
wybór loža- 
nek na raty. 510k 
KAPELUSZE damskie 
meskie duży wybór po 
leca sklep. Piotrkowska 
223, 167 


ROZNE 


OTWARCIE 
Wielkiego Czteromasz 
towego Cyrku Nr 3 w 
Pabianicach nastąpi w 
piątek dnia lgo kwie 
tnia na Pl I-go Maja 
(Nowy Rynck) god: 
19.30. 
OPPEL Blitz" 3 to- 
nowy po kapitalnym 
remoncie do obejrzenia 
Przędzalniana 13 


sezonu 


Imapowe. Łęczycka 
16. 
SPRZEDAM _nofocyk 
wik ul, Młynarska 
1910g 
PER jednorocznego czy 
stej rasy wyżła sprze- 
dam - natychmiast. 

Rzgowska 20. War 


190 


ki 14, od godz. 8—10 rano. 


Radiowy 


teryjno- Włókienniczej 
potrzebna. Telefonow: 
203-43. 164 
POMOO domowa po 
trzebna. Piotrkowska 
82 m, 


161 
POTRZEBNA pomot 
domowa od zaraz, 


ce ucieczki, znwia 
wyiagrodzę. No 
wotki 155. Kaczmarek, 
182 


Ka 
mienna 16 m. 54. 1009g 
*|POTRZEBNA pomoc 
domowa, warunki do- 
bre, Legionów 3 m. 4 
Niski Honry 19087 
POSZUKUJĘ pomocni- 
cy domowej. Południo- 
wa 61-1 nezeiwej i © 
530k |ste. 19078 
KURSY SAMOCHÓDO |POTRZEBNA pomoc 
WO -Motocklowe Gor- 
hrada, Ko: 
rozpoczynają 
d kwietnia. 


NAUKA 


KURSY 

modelowa 

jẹ zapisy. Południowa 

20 —60. 533k 

KURSY SAMOCHODO 

WE gaias Transpor 
e ja 


m, 10. 
POTRZEBNA 


pomoc 
domowa, Zachodnia 34, 
m ŝa prawa oficyna. 


Kursy 
Stęnografów. 
Kilińskiego 


POTRZEBNA kultu- 


8 |ralna panienka do dwu 


mm | letniego dziecka w cha 
Laofiarowanie pracy| rakter 


rakterze niani- wycho- 
„OENTROSAN“ Con Borergarje 
frala Handlowa Farma Dsbrowskie: 
ceutyczno = Sanitarna 153. 
Hurtownia Wi 

ka w Łodzi, ul, Koper- 
nika 67. poszvkuje 
wykwalifikowanego 
drogisty z długoletnią 
praktyką. 1915g 
BEDNARZE potrzebni 
Gdańska 184 


50. 


wawozyni. 


Tomot 
Kamienna 1, 
drugi 
19119 
mot 


domowa, 
m. 24 za bramą 
sklep. 
POTRZEBNA 
domowa 
mi. Lericaów 48 m. 
1506 


_ | Ostrów, Wolności 
„| Owczarek 


y | Franciszek, 


domowa. Wschodnia 34] 


Federico: a postać ta jest swoistą satyrą na 
arystokrację ówczesnej Hiszpanii. k 


ZAGUBIONO kartę 
RKP - Łódź — powiat 
Zieliński Franciszek 
wieś Wilkucice powiat 
156 


ZAGUBIONO 


ZGUBIONO kartę re 
jestracyjną RKU Łódź, 
cówkę“ Madromika 
Jan, Tomaszowska 114, 
SKRADZIONO upowa |. 
mienie do inkasa i 
owanie 
Fabryki 


wynngro- 
niem _ Piotrkowska 
Bar „Mocca'*, 155 


ZAGUBIONO ros. me- 
trykę i paszport Dubla 
Natalii oraz ros, pasz- 
port i przepustkę dla * 
6 <udzoziemeby zMytoik 
swich. | Aleksandry.  Znółaze 
ZGUBIONO dows proszę o zwrot Ruda 


ù | Pabianicka, Magdale- 
ZGUBIONO kartę Tela arean SE 
arię rej 
stracyżną RKU- Piotr | iesmnagjny o REU 2 
ż Jó Lódź |3 I 
rd Drożdż Wład: 
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EXPRESS FLUSTR 
Dlaczego sfałszował podpis? 


Przestepczość wśr 


ód dzieci 


zależy w głównej mierze od atmosfery panującej w domu 


Postanowiłem go więc usunąć inaczej, 
Zacząłem się wprawiać w podrabianiu je- 


Na ławie 
Nieletnich siedzi drobny, może 13-letni 
chłopiec. Z głową wsuniętą w ramiona 
wpatruje się bezustannie w ja punkt 
na podłodze, nie reagując zupełnie na py 
tania sędziego-kobiety. Przestępstwo, któ 
rego się dopuścił, wcale nie jest tak bła- 
he, by nie warto było słowa przemówić, 
A jednak” chłopiec milczy... 

Przed niedawnym czasem schwytano go 
w jednej z instytucji, gdy po sfałszowa- 
niu podpisu właściciela książeczki oszczęd 
nościowej usiłował podjąć pewną drobną 
sumę. 

Tyle tylko ustaliło śledztwo i niczego 
więcej nie dowiedziano się od niego pod- 
czas całej rozprawy. Gdy więc nie pomo- 
gły żadne prośby, zarządzono przerwę 
EE PTE ZAOCZNE 


wybrednych! 


nalia świadka. 
— Imię i nazwisko? 
— Leokadia Kierzputowska. 
— Stan: 
| — Musiałabym zmierzyć, 
tam. 


ba tak nie pami- 


e... 
Spotkali się dwaj tgarze. Jeden powlada doj 
drugiego: 


— Wiesz widziałem psa, który gra w karty 


— phit.. Też mi sztuka. Ja właśnie miałem 
takiego psa. 
— Doprawdy?... No 1 co?, 


— Musiałem go sprzedać, bo mnie stale ogry 


wal! 
. 


W niedzielę po południu ojciec, chcąc sprawić 
dzieciom niespodziankę, zwraca się do nich: 
No, powiedzcie, kto w ostatnim tygodniu 
był najgrzeczniejszy 1 słuchał mamusia... 

— Tatuś! — odpowiada chórem dzieciarnia. 


e-m r ' 
Dokąd: dziś pójdziemy 
PAŃSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIE 
Dziś (o godzinie 19.16 komedie: zna- 
komitego dramatopisarza- hiszpańskiego- Lope dej 
Vegi pt. „PIES OGRODNIKA“ 


"TEATR „MELODRAM* 
ut. Traugutta 18 (Gmach OKZZ) 
Dziś o godz. 19.15 doskonala komedia Iran- 
tuska E. Augier i J. Sadean pt. „ZIĘĆ PANA 
POIRIER”. 
TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 
Dziś i codziennie o godz. 19.15 komedio „ far 
Pietrowa „WYSPA POKOJU** 
PAŃSTWOWY TEATR POWSZECHNY 
Państwowy Teatr Powszochny w Łodzi nl. 1] 
Listopada 21. „Dwa Teatry", 


Teatr „OSA** Traugutta 1. 
Codziennie o 19.30, w niedziele i święta o 16) 
1 19.30 farsa M. Słomczyńskiego i Z. Wichleraj 
pt. „RYCERZ SZALONY“ z A, Dymaszą, 


Teatr Kukiełek R. T. P. D. nl. Nawrot 27 
Codziennie prócz poniedziałków godz. ®l 
„PINOKIO. W niedzielę i święta godz. 12 
„HISTORIA CAŁA O NIEBIESKICH MIG. 
DALACH", 
Teatr Dalek „ARLEKIN'* ul Piotrkowska 150 
Codziennie prócz poniedziników o godz, 17-tej 
„DWA MICHAŁY i ŚWIAT CAŁY'* — Franta 


UWAGA DZIECI! 
Teatr Lalek „PARAMUSZKA'* czynny nie- 
dziele i święta o 12 i I4, Sala Polska YMCA — 


en 


Moninszki 4a. W programia „STACH 4 
STRACH‘, Tadeusza Kraszewskiego: 

CYRK Nr 2 

ch dniach rozpoczyna sezoni 


| Cyrk Nr. 2 na Pl. Niepodle- 


Przewodniczący sprawdza perso- 


oskarżonych w Sądzie dla |dla odbycia narady kompletu sędziow- 


aby rozbudować jej urządzenia. 


ją mamusię. I było by mi z nimi tak do- 
brze, gdyby nie ten, ten... To on jest wszy 
stkiemu winien! Znajomy mamusi z cza- 
sów okupacji. Razem handlowali, gdy ta- 
tuś był w niewoli. 

Po wojnie tatuś zaraz wrócił i zaczął 
pracować, ale co kilka dni musiał służbo- 
wo wyjeżdżać do Gdańska. Wtedy ten 
pan zaczął przychodzić i zostawał u nas. 

Jak ja się okropnie bałem, żeby tatuś 
przypadkiem nie wrócił wcześniej i nie 
zastał go u nas! 

Jak okropnie nienawidziłem tego pana! 
Mimo to, kiedyś upadłem przed nim na 
kolana i całowałem go po rękach, żeby już 
więcej do nas nie przychodził i zostawił 
mamusię w spokoju. Kopnął mnie wtedy 
i obrzucił wyzwiskami 


skiego. 


* . 


* 

Kobieta-sędzia, z wykształcenia również 
psycholog długo zastanawiała się nad 
ewentualną przyczyną milczenia chłopca. 
Wreszcie zdecydowała się. Kazała popro- 
sić chłopca do swego gabinetu. Zostawszy 
z nim sam na sam, starała się wyperswa- 
dować mu jego błędną postawę. W wywo- 
dach swych napomknęła również o miłoś- 
ci do rodziców. 

I stała się rzecz nieoczekiwana. Chło- 
piec wybuchnął płaczem. Zalewając się 
łzami, jął opowiadać historię swego prze- 
stępstwa. 

— Proszę pani, tọ wszystko dlatego, że 
tak bardzo kocham mojego tatusia i mo- 


Nowoczesne urządzenie Sceny 


otrzyma przyszły gmach Teatru Narodowego w Łodzi 


Łódzki oddział Centralnej Pracowni | z kredytów Ministerstwa Kultury i Sztu- 
Projektów Architektonicznych i Budowla- | ki. 
nych Ministerstwa Odbudowy ma obecnie Chwilowo rozpracowywane są t. zw. 
na swym warsztacie konkursowy projekt | robocze plany budowy, które za punkt 
budowy monumentalnego gmachu Teatru | wyjścia mają projekt nagrodzony w kon- 
Narodowego w Łodzi. kursie. Równocześnie prowadzone są kon- 

Bo budowy tego budynku miasto przystą | sultacje z fachowcami, a zwłaszcza z tea- 
pi jeszcze w tym roku, korzystając z kredy- | trologami, dotyczące szczegółów tech- 
tów, zapreliminowanych w budżecie na nicznych urządzeń scenicznych, oświetle- 
rok 1949 w ogólnej sumie około 60 milio- | niowych, wentylacyjnych itp. 
nów złotych. Należy zaznaczyć, że jest to praca ko- 

Fundusze te starczą na przeprowadze- | nieczna, ponieważ po raz pierwszy budu- 
nie robót ziemnych na Placu Dąbrowskie- | jemy w Polsce tak olbrzymi gmach tea- 
go i na położenie fundamentów. Istnieje |tralny o tak niezwykle skomplikowanej 
jednak możliwość rozszerzenia zakresu te- i ultranowoczesnej machinie technicznej, 
gorocznych robót, ponieważ czynione są | która jest niezbędna dla wystawiania ma- 
starania o uzyskanie dodatkowych dotacji | sowych widowisk. (cis). 


Coraz wiecej fabryk 


zobowiązuje się do przedterminowego wykonania planu 


W dalszym ciągu na terenie całego|nać przedterminowo reczny plan produk- 


kraju odbywają się zebrania załóg robot- | cyjny. ę VARE 
niezych, na których poszczególne oddzia-| Pracownicy Ce-Te-Be zobowiązali się 


05 aj Pi ja odnoś| Wykonać plan roczny do dnia 1 grudnia 
ły fabryczne składają zobowiązania odnoś b. r. Zaplanowane nz rok bieżący 12 mil. 


nie przedwczesnego wykonania Planu. „Szczędności zobowiązano się podnieść 
3-lelniego oraz systematycznej akcji osz-| go 73.911.000 zł. 
czędnościowej. Robotnicy PMT w Łodzi wprowadzając 


W okresie ostatniego tygodnia w Łodzi 
odbyły się zebrania w  CeTeBe (Centr. 
Biurze Eksport. Centrali  Tekstylnej), 
PZPDz. nr. 1 oraz w PMT. Załoga robot- 
nicza PZPDz. nr. 1 zobowiązała się wyko 


akcję oszczędności surowca i artykułów 
pomocniczych postanowili zaoszczędzić w 
roku bieżącym 21.500.000 zł. Roczny plan 
produkcyjny zostanie wykonany już w 
dniu 10 padziernika b.r. 


się już wyćwiczyłem, 


go podpisu. Gdy 
książeczkę. Nie 


na próbę sfałszowałem 
udało się, złapali mnie... 

— Ale do czego był ci potrzebny podpis 
tego pana? 

— Miałem swój plan. Chciałem napisać 
w jego imieniu do Milicji, że go trapiły 
wyrzuty sumienia i wobec tego sam przy= 
znaje się do tego, że za czasów okupacji 
był konfidentem gestapo i wydał wielu 
Polaków. Na końcu chciałem właśnie 
umieścić jego podpis. Myślałem sobie, że 
go wtedy aresztują i nareszcie będzie spa 
kój w domu. Nie potrzebowałbym się 
wtedy martwić, że tatuś może nam wy- 
rządzić krzywdę... 


+ 


* 

Prawo jest tylko prawem. Odpowiedni 
paragraf przewiduje za takie to a takie 
przestępstwo, taką to a taką karę, Nie ule 
ga wątpliwości, że chłopiec dopuścił się 
zarzucanego mu przestępstwa. Aczkolwiek 
jego szczera i sprawdzona spowiedź 
wpłynęła jako okoliczność łagodząca na 
wysokość kary, musiał za swój czyn od- 
pokutować. 

Słyszy się u nas niekiedy głosy, że 
„przestępczość wśród nieletnich jest dość 
pokaźna“, Czy jednak możemy ze spokoj 
nym sumieniem nazwać tego chłopca prze- 
stępcą? 

Zdaje się, że nie. Bo przecież nie jest 
chyba przestępcą dziecko, które w imię 
najczystszej miłości do rodziców poniża 
się, padając na kolana przed znienawidzo 
nym człowiekiem, a gdy to nie pomaga 
— decyduje się na czyn, do którego nie by 
loby zdolne w normalnych warunkach. 
Czyn ten jest niezgodny z jego naturą. 

Statystyka, prowadzona przez Sądy dla 
Nieletnich, wykazuje ponad wszelką wąt 
pliwość, że wypadki takie nie są odo- 
sobnione. Wprost przeciwnie prze- 
stępstwa, popełniane przez nieletnich, a 
wypływające z ich przestępczych skłonno 
ści i psychicznej konstrukcji stanowią bar 
dzo znikomy procent w stosunku do czy- 
nów kolidujących z prawem, popełnia- 
nych jedynie pod wpływem chwili lub 
specyficznych warunków. 

Jeśli zaś tych ostatnich jest więcej, a 
przy tym liczba pierwszych ciągle się 
zmniejsza, nie można mówić o „znacz- 
nej  przestępczoś wśród nieletnich". 
Mimo woli wyrządzimy im przez takie 
twierdzenie bolesną krzywdę. Bo mlo- 
dzież nasza nie jest zła. Zła jest raczej 
atmosfera, którą niekiedy sami stwarza 
my w własnym domu. S. K. 


Brak gazomierz 


nie pozwala na rozbudowę sieci dla konsumentów. — Samorząd 
zaciągnie pożyczkę 50 milionów złotych na inwestycje 


Zaniedbania Łodzi uwypuklić można| m. sześc. (Produkcja koksu dochodzi do 
dobitnie na przykładzie trudności łódz-|17 tys. ton rocznie). 
kiej Gazowni. Zrobiono ostatnio wiele,| Ale cóż z tego, kiedy nie zawsze moż 
Przy- | A gaz dostarczyć ulicom peryferyj- 
stąpiono do budowy nowych komór Í am, Cu a skoro a! OBIZCZO. 
pieców, zwiększając tym samym poważ na cz ludności może onsumować 


głości. — Moc atrakcji. — Nowy namiot, 


KINA 


ADRIA — „Zagubione Dri" 
BALTYK — „Dźulbars* 


nie zdolność produkcyjną gazu świetl- 
nego i gazu dla celów przemysłowych. 

Gazownia wytwarza obecnie rocznie 
ok. 15 milionów m. sześć gazu, a spo- 
życie gazu na l mieszkańca wynosi 23 


BAJKA — „Rudzielec” 

GDYNIA Prog. Akt, Kraj, i Zagr. Nr 13 
„Puchar Tatr". 

HEL — „Zaklęła Narzeczona” 

MUZA — „Moja siostra Eileen" 

POLONIA apomniana Wioska" 
SPRZEDWIO IE — „Serenada w Dolinie 
loca“, 


ROBOTNIK — „Aliszer Nawoii“ 
ROMA — „Trzeci Szturm“ 
REKORD — „Czarodziejskie Ziarno”. 
Drugi senas. „Na tropie Zbrdoni“ 
s Nickleby" 
na 


Miłą niespodziankę sprawi trzem szczę- 
śliwcom łódzki PDT. Jak wiemy placów- 
ka ta czynna jest na terenie naszego mia- 
sta od wielu miesięcy, ciesząc się ogrom- 
ną popularnością wśród łodzian. Najlepiej 
świadczy o tym fakt, że w tym okresie 
skorzystało z jej usług prawie dwa milio- 
ny klientów. 

I to jest właśnie powodem, dla którego 
PDT .pragnie sprawić swym klientom nie 
spodziankę. W  naibliższych bowiem 


serca" 


WOLNOŚĆ — 
ZACHETA — 


Dźulbars”. 
atczycielka bawi się" 


gaz? Ilość połączeń domowych w na- 
szym mieście wynosi zaledwie 2.726, a 
ilość zainstalowanych gazomierzy — 
17 tysięcy. 

Dlaczego tak się dzieje? 
dostatecznie dużej sieci, 


Nie mamy 
brak od lat 


Miłe niespodzianki 


oczekują trzech Klientów w PDT 


dniach 2-milionowy klient przestąpi próg 
jednego z Domów Towarowych. 

Osoba ta otrzyma ed dyrekcji piękny 
prezent. Aby zaś nie było przykro ob. 
dwu klientom, którzy wykupili towar 
przed i po 2-milionowym kliencie, zosta- 
ną oni również obdarowani. 

Jakie to będą prezenty — przekonamy 
się przy ich wręczaniu. A więc uwaga, ło- 
dzianie, do każdego z was mcże Sin s7nre- 
ście uśmiechnać! 4ks) 


„uzbrojenia“ ulic, urządzeń instalacyj- 
nych, któreby umożliwiły dopływ po- 
trzebnej ilości gazu do mieszkań. 

Produkcja gazu rośnie į zapewne za 
rok podwoi się, ale możliwości konsu- 
mowania tego gazu są znikome. Stoimy 
bowiem przed katastrofalnym brakiem 
gazomierzy. Ludzi zgłaszają się do Ga- 
zowni, prosząc o instalacje, a wszystko 
rozbija się o brak liczników, których na 
wet na wolnym rynku dostać nie moż+ 
na. 

Musimy robić inwestycje! Musimy 
jak najszybciej zamówić chociażby no- 
wych kilka tysięcy gazomierzy. 

_ Przedsiębiorstwo miejskie — Gazow- 
nia zwróciło się o pomoc do miasta. Jak 
się dowiadujemy, władze samorządowe 
czynią już starania o zaciągnięcie w 
Polskim Banku Komunalnym pożyczki 
50-milionowej na kupno gazomierzy dlą 
Łodzi. 

Uzyskanie tej pożyczki, kupno gazo- 
mierzy i wykonanie koniecznych robót 
inwestycyjnych w Gazowni będzie jesz 
cze jedną skuteczną próbą odrobienia 
rażaryrh zaniedhań w naszym mieśc'e. 


tes) 


'Tsen-go przerwał na chwilę, poczemi 
ówił dalej podniesionym głosem. — Do- 
Gwiedziałem się również, że Japończycy 
"są pobici na głowę i uciekają z wysp, gru- 
pując resztki swych oddziałów w Annamie. 
Wiet-min wzywa wszystkich do walkij 
“z wrogiem i tutejsi mieszkańcy nawiązali 
już kontakt z partyzantami. 


* Rozradowany wiadomościami Mao uści- 
snął ze wzruszeniem Krzyckiego, poczemi 
wytłumaczył mu słowa młodego Annami-| 
ty. — Viet-min to organizacja, która wie- 
dzie nasze narody ku wolności. Każdy An- 
mamita, czy Kombodżyk, czy Sjamczyk 
poczytuje sobie za honor walczyć w jegoł 
szeregach. Teraz, drogi przyjacielu, wra-| 
cam na wyspę po broń — zakończył stary.| 


przyjaciela do bar| 
ki i zawrócił pospiesznie, aby przyłączyć 
tsię do powstańców. Był już w połowie 
“drogi, gdy nagle usłyszał warkot motorów 
`i na trakcie do wsi ukazały się potężnej 


* — O, to był naprawdę diabelski | 
marsz U kresu naszej wyprawy miała 
się znajdować studnia z wodą, a tymcza 
sem ci przeklęci Berberowie zasypali ją 
4.150 ludzi znalazło się w pułapce... 

Von Ostenstrom użył określenia „prze 
klęci Berberowie", bo w ten sposób o- 
kreślali żołnierze i oficerowie Legii swo 
ich przeciwników, walecznych górali Ri- 
fu i koczowników z Hogaru, broniących 
się przed przemocą imperializmu i giną 
cych po bohatersku w beznadziejnym 
boju o wolność. 

Ale ani Leszek Strzelmirski, ani jego 
gość, nie zastanawiają się w tej chwili 
nad rolą, jaką w walce z kolorowymi lu 
dami spełniły putki romantycznej na po- 
zór Legii Cudzoziemskiej. 

— O, to była fatalna historia! — cią- 
gnął dalej von Ostenstrom. — Zanim do 
szlismy do następnej oazy, dostałem po 


rażenia słonecznego czy coś w tym ro- 
dzaj Gdyby nie tych kilka (ostatnich 
ji opel wina, które tak troskliwie 
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Cracovia — AKS, Polonia (Warszawa) 
— Wisła, ZZK — Polonia (Bytom), Ruch 
— Legia, ŁKS. Włókniarz — Warta i 


które odbędą się w niedzielę. 

Na której parze skupi się uwaga zwo- 
lenników piłkarstwa? 

Chyba nie na meczu krakowskim, 
wiadomo. że Cracovia pokona ślązaków. 


Polski wzmocniony w dodatku przez Par 
pana nie natrafi na zbytnie trudności w 
zdobyciu punktów. 

Stolica będzie się emocjonowała wystę- 
pem leadera tabeli, Wisły, lecz te czasy 
gdy Polonia była jej groźnym konkuren- 
tem minęły. Warszawianie, po szczęś 
wym zdobyciu 3 punktów, będą starali się 


W bieżącym roku akcja upowszechnienia 
sportu tenisowego weszła na realne tory. 

Związkowa Rada Kultury Fizycznej i Sportu 
KCZZ rozdzieliła otrzymany z GUKF sprzęt te 
nisowy. Doskonałe rakiety „Max-play" oraz pił 
ki tenisowe otrzymało 9 zrzeszeń sportowych. 
tap'ona również w szeregu klubach związ 
ch do remontu kortów tenisowych. 
Według danych statystycznych liczba związ- 
kowców, uprawiających tenis wynosiła okolo 


Szombierki — Lechia, oto mecze ligowe, 


bo 


Forma AKS jest tak słabiutka, że mistrz 


Są rakiety, bedą i kórty 


Tenis stanie się wkrótce sportem masowym 


zagrać jak najlepiej, ale w sumie więcej 
szans przyznać trzeba Wiśle, chociażby ze 
względu na atak. Zdobyte przez Polonię 
punkty nie wystawiają jeszcze jej na- 
pastnikom dobrego świadectwa. Możliwe, 
że powrót Świcarza tchnie w tę linię bar- 
dziej bojowego ducha, ale Wisła ma do- 
statecznie silną defensywę na takie argu- 
menty. 

W Poznaniu, kto żyw stawia na ZZK. 
Chociaż Białas nie będzie grał ZZK ma 
kolosalną przewagę nad przeciwnikiem, 
bowiem pierwsze mecze, dowiodły, że w 
szeregach Polonii bytomskiej nie ma więk 
szego ładu i składu. Argument własnego 
boiska nie jest tu też bez znaczenia. Ko- 
lejarze poznańscy powinni wygrać, bo 
dziś wystarczy dobra forma Tarki, żeby 


2400 osób. Przewiduje się, že Tczba ta wzro- 
śnie w bieżącym roku co najmniej dwukrotnie 
W lipcu zorganizowany zostanie kurs dla 30 ju 
niorów 

Niewątpliwie najważniejszym momentem w 
upowszechnieniu sportu tenisowego będzie kra 
jowa produkcja rakiet, których koszt będzie nie 
wielki. Ramy rakietowe pordukować będzie fa- 
bryka „Frema* w Łodzi, zaś naciągi Państwo- 
wa Fabryka w Jeleniej Górze, 


Poznań pozbawione już drugiej poważnej im 
prezy sportowej — tym razem o charakterze 
międzypaństwowym. 

Nie gdzieindziej, tylko w POZNANIU miały 
się odbyć indywidualne mistrzostwa POLSKI w 
boksie, a tymczasem PZB., zmieniając uchwałę 
walnego zebrania przeniósł je do Wrocławia, 
W Poznaniu miał się również odbyć międzypań 
stwowy mecz piłkarski POLSKA II — RUMU- 
NIA II, ale i z tego projektu zostały... nicl. 

Prezydium PZPN zadecydowało, że zawody 
te odbędą się $ maja w Warszawie, Dodać trze 
ba, że w tym czasie pierwsze reprezentacje Pol 


Komitet dła spraw kultury fizycznej 1 sportu 
przy Radzie Ministrów ZSRR_ zatwierdził plan 
rozgrywek o mistrzostwo ZSRR w piłce noż- 
nej na rok 1949. 

Zawody o tytul mistrzaa ZSRR w piłce noże 
nej rozpoczną się 17 kwietnia na stadionach pa 
ludniowych miast Związku Radzieckiego. 

W roku bieżącym ilość pretendentów da ty- 
tułu mistrza ZSRR w piłce nożnej znacznie się 
iększyła. W rozgrywkach weźmie udział 15 
najlepszych drużyn: mistrz ZSRR — CDKA, 
DYNAMO; SPARTAK, TORPEDO, LOKOMO- 
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echowywałeś w swojej manierce i 
re wlaieś mi wówczas w usta, diabli 
wiedzą, czy chodziłbym jeszcze po tej 


p 


— Odwdzięczyłeś mi się potem! — 
machnął ręką Strzelmirski. — Czy pamię 
tasz tamtą historię z podporucznikiem 
Collinsem w oazie Seff? 

Nadlatują wspomnienia chwil groż- 
nych i twardych, a jedno jest barwniej- 
sze niż drugie. Dwaj byli oficerowie Le 
gii Cudzoziemskiej stracili na moment 
poczucie czasu i miejsca. 

Obaj panowie siedzą teraz w wygo- 
dnych klubowych fotelach i pstą papie- 
rosy. Dałikatnie chwieje się nad nimi nie 
bieski dym i wspomnienia — powiewne 
jak nikłe chmurki, które wiatr rozwiewa 
nad kamiennymi szczytami milczącego 
Rifu — lekkie, jak ruchy młodej, arab- 
skiej tancerki, która tańczyła kiedyś w 
księżycową noc, połyskując złotymi na- 
ramiennikami na skraju oazy Seff 

Widocznie to wspomnienie jest mu 


Poznań nie ma szczęścia 


Mecz Polska II — Rumunia JI przeniesiono do Warszawy 


ski i Rumunii spotkają się w BUKARESZCIE. 

Będzie to pierwszy międzypaństwowy mecz 
naszych pilkarzy w tegorocznym sezonie, Po 
niedzielnych meczach ligowych a ściślej mówłąc 
7 kwietnia, komisja PZPN ustali listę zawodni 
ków wybranych do kadry reprezentacyjnej. Li 
sta ta obejmować będzie co najmniej 40 na. 
zwisk, z których zestawi się zespoly reprezen= 
tacyjne, Przed meczem z RU 
zowany będzie obóz kondycyjno - treningowy 
w KRAKOWIE, a uruchomiony 29 kwietnia. 
Wyjazd drużyny do RUMUNII nastąpi wprost 
z obozu. 


TIW, WWS (Moskwa), DYNAMO (Titlis), ZE 
NIT, DYNAMO (Leningrad), TORPEDO (Stalin 
grad), DYNAMO (Kijów), KRYLIA SOWIE- 
TOW (Kujbyszew), DYNAMO (Mińsk) | nowe 
drużyny LOKOMOTIW (Charkow), DYNAMO 
(Jerewań), NEFTIANIK (Baku, DAUGAWA 
(Ryga), SZACHTIOR (Stalino). 

W Moskwie otwarcie sezonu nastąpi 2 maja. 
Spotkają s'ę słynał mistrzowie piłki nożnej — 
mistrz ZSRR — drużyna CDKA i futboliści mo 
skiewskiego, „Dynamo“, 
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najdroższe, bo Strzelmirski zapytuje po 
chwili. 

— Czy słyszałeś coś może o Fahirze? 

— Nie, nici — potrząss głową von 
Ostenstrom. 

— A co porabia porucznik Olaf Bjorn 
son? 

— 0, Bjornson nie jest już więcej po 
rucznikiemi Tydzień po twoim odjeździe 
dostał nominację na kapitana, a prawie 
równocześnie do fortu El Gazim przyje- 
chała jasnowłosa pani.. Poznałem Ją od 
razu, bo Olaf niejednokrotnie pokazy- 
wał mi jej fotografię. Wiesz, to była ta 
sama, przez którą jedenaście lat temu 
Olaf Bjornson wyjechał ze swojej ojczy 
zny i zaciągnął się do Itgii Cudzoziem- 
skiej. W rzeczywistości - wydała mi się 
jeszcze piękniejsza, niż na zdję Te 
północne kobiety mają chyba ja še- 
kret niestarzenia się, bo Ingeborga wy- 
glądała , — chociaż minęło już tyle lat 
— wciąż jeszcze pięknie i pznęte. 

— Czy i Bjomson był tego samego 
zdania? — spytał Leszek. 

— Zaraz ci wszystko opowiem. inge- 
borga przyjechała samochodem do for- 
tu. Był wieczór, a ja miałem wówczas 
służbę. Kiedy spytała mnie o komendan 
ta Bjomnsona, zrozumiałem, kim jest nie 
znajoma. Przedstawiłem jej się i wpro- 
wadziłem ją do kancelarii kapitana. 

Bjornson na widok wchodzącej zer- 
wał się z miejsca. Widziałem, że zbladł, 

— To ty? — szepnął wreszcie zbie- 


lałymi warga! 


MUNIĄ zorgani- |chem przekonało piłkarzy z Gdańska, że 


- Mecz ŁKS Włókniarz-Warta (Poznań) 


przede wszystkim przykuwa uwa 


— Rewelacyjni zwycięzcy 
zmierzą się w niedzielę w Łodzi 


zastopować niedostatecznie zgrany atak. 

Ruch — Legia. W ub. roku spotkanie 
tych drużyn emocjonowało wszystkich, 
dziś sytuacja się zmieniła. Ruch nie jest 
zeszłorocznym Ruchem, a drużyna stołecz 
na gra nie mniej słabo. Raczej Ruch ma 
szanse, bo będzie chciał zrehabilitować 
się przed własną publicznością i ratować 
nadszarpnięty prestiż piłkarstwa śląskie- 


go. 

ŁKS. Włókniarz=Warta, oto mecz, który 
przykuwa uwagę wszystkich. Świetne zwy 
cięstwo Warty nad mistrzowską Cracovią 
li nadspodziewana poprawa formy łodzian 
wykazana ostatnio w Warszawie spra- 
[wiaja właśnie tego wyniku wszyscy 
bedziemy oczekiwali z olbrzymim zacieka 
wieniem. 

Kto wygra? Łodzianie gotowi są sta- 
wiać na swych pupilów, ale czy nie jest 
to związane ze zbyt wielkim ryzykiem? 
Dobra forma, po fatalnym meczu z Wis- 
łą przyszła tak nieoczekiwanie, że zdu- 
miewa i napawa pewną wątpliwością, czy 
aby będzie już stała. Piłkarze łódzcy, gra 
jąc z Wartą, będą mieli możność dowieść, 
że właśnie tak nie jest, że himeryczne wy 
skoki należą do przeszłości, że skończyły 
się wreszcie przykre niespodzianki. 

A Warta? Właśnie że i druga strona, 
rozsmakowana w tak zaszczytnej lokacie 
(wiceleader tabeli), nie będzie przeciwni- 
kiem łatwym do pokonania i dlatego to 
losy spotkania nie są pewne. Warta jest 
doskonale przygotowana kondycyjnie, wy 
trzyma 90 minut i jeśli co przemawia na 
jej niekorzyść, to chyba jedynie to, że w 
ataku, nie wszystko jest tak, jak być po- 
winno. Dowiódł tego zerowy wynik me- 
czu z Polonia w Warszawie. 

Wreszcie Szombierki — Lechia. Cho- 
ciaż dla beniaminka ligi jest to mecz wy 
jazdowy, raczej jemu skłonniśmy przypi- 
sać wiącej szans. Zwycięstwo nad Ru- 


nie taki straszny diabeł, jak go malują” 
i drużyna nabrawi wiary w swe sił 
może i na jeź zdobyć punkt. 


W stolicy i Wrocławiu 


Piłkarze ZSRR przed sezonem beda mistrzostwa pływackie 


O tytuł mistrza ubiegać się będzie 18 drużyn 


Polski 
Pływackie mistrzostwa Polski w hali krytej 
odbędą się w dniach 2—3 kwietnła. Mistrzostwa 
męskie zorganizuje WARSZAWA, odbędą się 
one na pływalni Akademli W. F. na Bielanach, 


natomiast  mfstrzostwa Żeńskie powierzono 
WROCŁAWOWI. 
Ponieważ minima kwalifikacyjne są bardzo 


wysokie, nie wielu zawodników 1 zawodniczek 
znajdzie się na starcie. Dotychczas mistrz 
stwa pływackie Polski męskie 1 żeńskie odby- 
wały się razem, po raz pierwszy Polski Zwią- 
zek Pływacki zdecydował się na rozdzielenie 
icir na dwie nddzicine imprez: 


— Tak, przyjechałam, bo zrozumia- 
tam, że jesteś moim przeznaczen zm — 
szepnęła Ingeborga. 

— Zrozumiatem, że jestem zbytecz- 
ny i wycofałem się z pokoju. 

— Nie wiem, o czym ze sobą gwarzy- 
li. Widziałem tylko, że w godzinę po- 
tem opuścili bramę fortu i poszli w stro 
nę pustyni. 

Zaczęła już zapadać noc, a ty wiesz, 
jak piękna jest księżycowa noc nad pu- 
stynią. Widziałem, jak oni, podobni do 
dwóch cieni, wędrowali zwolna przez 
piasek, który lśnił, jak tafla srebrno - 
złotego stawu — aż wreszcie zniknęli 
mi z oczu. 

Rozumiałem, o czym ci dwoje, którzy 
kiedyś kochali się, a których potem roz 
łączył los, rozmawiają teraz bez świad- 
ków... 


— Zaraz przy powitaniu wypowiedzia 
ne przez Ingeborgę słowa kazały mi 
przypuszczać, że rozczarowała się ona 
do „tego drugiego” i teraz pragnie od- 
zyskać człowieka, który był jej pierw- 
szą miłością... 

— lecz co powie na to Olaf? Czy jest 
bardzo szczęśliwy? Bo wiedzieliśmy 
wszyscy, iż nigdy nie zapomniał o ko- 
biecie, przez którą opuścił kiedyś swo- 
ją ojczyznę. A 

Minęła godzina jedna | druga, a oni 
nie wracali, 


(D. c. n.) 
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